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Fighier

Okręgowa Komisja Woborcza 
Nr 13 W Jeleniej Górze zareje­
strowała w sumie 215 kandydatów do 
Sejmu, w tym 93 z.terenu woj', leg­
nickiego. . Reprezentują oni 26 
ugrupowań politycznych. Z terenu 
naszego województwa nie będzie 
startował do Parlamentu żaden kan­
dydat z ramienia partii X Stanisława 
Tymińskiego.

Ze względu na okres od­
woławczy, który mija 12 września, 
pełne listy kandydatów podane 
zostaną do publicznej wiadomości 
13 września.

Jaworscy kupcy zaproponowali 
zarządowi swojego miasta, by otwar­
cie każdego nowego sklepu było 
konsultowane z nimi. Faktem jest, że 
ilość sklepów w Jaworze (jak wszę­
dzie) wzrosła, a niektórzy przed­
siębiorczy kupcy nic. potrzebują 
nawet sklepu, żeby uprawiać legalny 
handel. Myślenie tych, którzy chcą 
ograniczyć ilość nowych sklepów ccj 
punktów sprzedaży jest, w zasadzie, 
•logiczne. Problem polega na tym, że 
nie tylko kupcy ale nawet zarząd 
miasta nie może ograniczyć rozwoju 
kupicctwa. Póki co, rządzi, wciąż 
prawo bardziej prżychylnę kupu­
jącym niż kupcom.

Groźny pożar wybuchł wczorajszej nocy w Zakładzie Stolar­
skim w Lubinie. Straty wyniosły 2,5 mld złotych. Była to w ciągu 
ostatnich kilku lat najpoważniejsza < akcja gaśnicza legnickich 
pożarników. Na szczęście w stolarni wybuchła tylko jedna spośród 
ośmiu znajdujących się tam butli acetylenowych. Szczegóły na śtr. 4.

Poligraficzne Papiernicza 
Spółdzielnia Pracy "Poligraf 
Legnica ul. Chojnowska 76/78 

Wydzierżawi 
budynek piętrowy w Chojnowie 
ul.Tkacka (centrum) o ,pow.234 
m2 nadający się na działalność 
handlową, produkcyjną. 
Spółdzielnia zapewnia telefon, 
ogrzewanie.
Informacja: 218-03 Legnica

W Pucharze Polski 
ze zmiennym szczęściem. 

Relacje z meczów 
w Legnicy i Złotoryi 

na str, 7

PERSONALIA
Wczoraj do naszej rubryki 

. "Personalia" wkradł się przykry 
błąd. Podaliśmy, że na stanowisko 
Dyrektora' Spraw Obywatelskich. 
Urzędu Wojewódzkiego w Leg­
nicy powołany został Jerzy Cieś­
lak. W rzeczywistości, nowy Dyre­
ktor WSO nazywa się Jerzy CIE- 
SIUL. Zainteresowanego serdc- 

• rznie przepraszamy i życzymy 
sukcesów w nowej działalności.

Wojewódzka Komisja Wybór- I 
cza w Legnicy zarejestrowała dzie- I 

■ więciu kandydatów do Senatu. Są to I 
- w kolejności alfabetycznej:

. 1. Marian Cwiertnia, zgłoszony I 
przez Sojusz Lewicy Demo- 9 
kra tycznej

2. Jerzy Figurski, zgłoszony I 
przez Partię Chrześcijańskich I

< Demokratów
3. Paweł Juros, zgłoszony przez I 

Porozumienie Centrum
4. Andrzej Kaźmierowski, zglo- I 

szony prze; Unię Dcmokra- I 
tyczną

5. Zdzisław Kiedel, zgłoszony 9
przez Polską Partię Ekolo- i 
giczną ' I

6. Waldemar Kronecki, zgło- I 
szoriy przez PSL Sojusz Pro- I 
gramowy

7. Czesław Leśniak, zgłoszony I 
przczUnię Demokratyczną I

8. Zenon Sabiniasz, zgłoszony I 
przez Kongres Liberalno-De- I 

mokra tyczny
9. Michał Sasiela, zgłoszony I 

przez PSLSojuśż.Programowy |

Stuknęła nam “setka". Co praw­
da to jescze nie 100 lal, ani 100 
miesięcy, ani nawet 100 tygodni, ale 
zawsze sto! Od 8 kwietnia wydaliś­
my tyle właśnie numerów Gazety 
Legnickiej. Choć nie zagrały fanfary, 
choć Prezes nie postawi! szampana, 
to jakiś powód do dumy zawsze 
jest. Kiedy zaczynaliśmy z sygnal­
nym numerem, sceptycy mówili, Że 
utrzymamy się na rynku prasowym 
dwa-trzy tygodnie. Nasi najlepsi 
przyjaciele twierdzili, że możemy 
popracować miesiąc. Okazało się, że 
wszyscy byli w błędzie. Numer, któ­
ry Państwo czytacie jest już 101 i, 
jesteśmy o tym przekonani, wcale nie 
ostatnim.

Temat, na który piszę bardziej, 
co prawda, nadawał by się na wstęp­
niak niż na felieton, ale to właśnie 
ja - Fighier, jako autor jedynej stałej 
rubryki towarzyszę Gazecie od po­
czątku. Mam więc, jak sądzę, moral­
ne prawo przypomnieć, że dotarliś­
my do pewnego jubileuszu. Więcej 
pisać dziś już nie mogę, bo łezka mi 
się w oku kręci, a i w torbie na­
czelnego (jednak!) coś milo zadźwię­
czało, kończę więc na dzisiaj zap­
roszeniem: Czytajcie "King wolny", 
czytajcie Gazetę Legnicką. Nie zra­
żajcie się tym, że nasza redakcja 
mieści się przy uL Dzierżyńskiego! 
Parafia Świętych Apostołów Piotra 
i Pawła dostała budynek przy uL Le­
nina i też o niczym to nie świadczy.

Nr 101 Czwartek, 5 września 1991 r. Cena 1000 żł

DZIŚ W NUMERZE

z- KRAJU I ZE ŚWIATA |

• Jak informuje Kuratorium 
Oświaty i Wychowania: rok szkolny 
rozpoczęto 77.198 ućznów w 229 
szkołach podstawowych, 6.172 ucz. w 
18 Liceach Ogólnokształcących, oraz 
25.313 ucz. w 120 szkołach zawodo­
wych.

• Wojewódzkie Przedsiębior­
stwo Energetyki Cieplnej w Legnicy 
prowadzi działalność w obrębie 
trzech rejonów; tj. Legnicy, Lubina 
i Głogowa.

z W 1991 r. plan remontów obej­
mował 426 zadań.

Ogółem na przeprowadzenie 
prac remontowych przeznaczono

środki w wysokości 26 mld zl oraz na 
realizację zadań z zakresu inwestycji 
własnych, kwotę6,5 mld zł. Na koniec 
m-casicrpnia 1991 r.stwicrdżasię.że 
realizacja planu remontów w zakre­
sie przygotowania źródeł ciepła i sieci 
do sezon u grzewczego 1991/92 prze­
biega w zasadzie bez zakłóceń, a po 
przeprowadzonej analizie ocenia się 
zaawansowanie prac remontowych 
na 70% w skali całego przedsiębior­
stwa. W rejonie legnickim największy 
stopień zaawansowania remontów 
stwierdza się .w Centralnej Ciepłowni 
w Legnicy.

* Wczoraj Rada Ministrów rozpa- 
_ trywala rządowe propozycje
zmian w Konstytucji. Tą kwestią 
rząd miał się. zająć we wtorek 
wieczorem. Jednak.ze względu na 
konieczność przedłużenia wizyty 
w Moskwie Balcerowicza i Lcd- 
worowskiego, termin .obrad prze­
sunięto.

* Premier Bielecki przesłał do mar- 
sżalką sejmu Kozakiewicza list i 
tekst polśko-nicmięćkięgo trak­
tatu o dobrym sąsiedztwie ( przy­
jaznej współpracy ż prośbą 0 jego

--ratyfikację. .
* Ponad 2 mld zł są'winni lokatorzy 

za czynsz w jednej z Łódzkich 
spółdzielni. Zalcgająćyzczynszem 
to przede wszystkim osoby starsze, 
samotne, "emeryci, renciści i ro­
dziny wielodzietne;.

* W Warszawie trwają obrady Świa­
towego Kongresu Prawa' Kon-

' stytucyjnego, w którym uczestniczą 
uczeni z 40 krajów.

* Po usunięciu strajkujących, kie­
rowców z zajezdni MPK w Białym­
stoku, 20 mężczyzn przystąpiło do 
strajku głodowego. Leżą oni na 
materacach przed bramą zakładu.

* Uwieńczeniem dwudniowej wizyty 
. Balcerowicza w ZSRR jest pod­

pisanie umowy handlowej między 
Polską ą Rosją.

■* Mimo podpisania ostatniego po­
rozumienia pokojowego nic nie 
zmieniło się w sytuacji wewnętrznej 
JugoslawiLNadal trwają walki.

* W tym tygodniu przewidywane jest 
rozpoczęcie w USA procesu dykta­
tora Panamy Noriegi. Grozi mu 
kara 14 lat więzienia i 1,1 miliona 
dolarów grzywny.

* W Wielkie Brytanii nadal docho­
dzi do starć policji z młodzieżą.
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Z poważaniem Anna Szmaja 
(adres do wiadomości redakcji)

nigdy nic pojechał dalej. Widziałam 
potem przez tylne okno pozostawioną 
kobietę. Próbowała przestawić so­
bie nogę, która leżała w tak nienatu­
ralnej pozycji że mogło to świadczyć 
tylko o poważnym złamaniu. Na cale 
szczęście zaraz zatrzymał się jakiś 
samochód. Co się stało dalej nie 
wiem, autobus odjechał

Wydaje mi się, że było to coś 
więcej niż przykry incydent, tak jak to 
opisano. To było zwyczajne HAM- 
STWO kierowcy. Dziwi mnie,jak tacy 
nieodpowiedzialni ludzie mogą pro­
wadzić autobusy. Nikomu nie życzę, 
aby kiedykolwiek znalazł się w takiej 
sytuacji A redakcji polecam uży­
wania właściwych określeń. Teraz już 
nikogo nie trzeba się bać.

LEGNICA, 1970.
WIDOK NA KÓŚęiÓŁ P.W. NAJŚW. MARII PANNY

Odejście od centralnej regulacji 
procesów gospodarczych, w związku 
z przechodzeniem do gospodarki 
rynkowej, pwoduje konieczność 
skonstruowania mechanizmu samo- 
regulacji dostosowującego podaż do 
pobytu oraz synchronizującego za­
chowania uczestników rynku.

Producent, aby odnieść sukces, 
musi mieć klarowną wizję rozwoju 
własnej działalności gospodarczej, 
doskonale rozeznanie w branży w 
której działa, orintację w kierunkach 
rozwoju, charakterystyki rynku i je­
go rozmiarów. Musi stosować odpo­
wiednią politykę cenową, znać mo­
tywy skłaniające nabywców do ku-, 
powania jego wyrobów, a przede 
wszystkim poznać wszechstronnie 
swoich konkurentów. Ich mocne i 
słabe punkty.

Te właśnie, oczywiste prawdy 
skłoniły kierownictwo Legmctu do 
skonstruowania własnego '"mecha­
nizmu Samoregulacji", czyli działu 
handlowego.

Efektywna praca, każdego me­
chanizmu, wymaga zastosowania w 
nim elementów p dużej trwałości i 
niezawodności działania, innymi sło­
wy - elementów o dobrej jakości. I 
tutaj rozpoczyna się problem. Leg­
nicki rynek pracy nie dysponuje wy­
kwalifikowanymi fachowcami ż 
branży ze znajomością języków 
obcych, prawa handlowego, prawa 
cywilnego, przepisów międzynaro­
dowych itp.

Z braku zewnętrznego odpo- 
wicdniego wybofu, Legmet postawił 
na swoich długoletnich pracowni- 
ków, którzy stanowią podstawowe 
ogniwa działu handlowego. Sami 

^zatrudnieni mają świadomość 
swoich zadań i niepełnych kwali- 

Ifikacji (inżynierowie mechanicy bez 
wykształcenia handlowego), a prze- 
dewszystkim oczekiwań załogi. Dos­
konale zdają sobie sprawę z tego, że 
aby móc spełnić te oczekiwania, 
muszą mocno współpracować ze 

BNszystkimijednostkamiorganizacyj- 
nymi zakładu, które mają wpływ na

W98 numerze Gazety Legnickiej 
zamieszczona została notatka pod 
tytułem "Nie zauważył". Tak się 
dziwnie złożyło, że również ja byłam 
świadkiem lego zajścia. Nie mogę 
zrozumieć, dlaczego użyto do jego 
dpisania sformułowań w stylu "przy­
kry incydent". W rzeczywistości wy­
glądało to mniej więcej tak: Około 
godziny 14.45 autobus linii 10 za­
trzymał się na przystanku "ńa żą­
danie" przy wiadukcie kolejowym w 
pobliżu Cegielni Kunice. Z tylnich 
drzwi wysiadała starsza kobieta. W 
tym momencie kierowca zamknął 
drzwi Kobieta nie zdążyła postawić 
drugiej nogi na ziemi To, że autobus 
nie .wlekł jej dalej, może ona za­
wdzięczać jakiemuś mężczyźnie, 
który własnymi siłami uchylił drzwi 
Cześć ludzi widziała to. Podniósł się 
krzyk Jednak kierowca jak gdyby

Dzisiaj o propozycjach kredy­
towych Centro Internationale Ilan- 
delsbank AC z Wiednia i Banco de 
Sabadel z Hiszpanii. Piewszy z nich 
interesuje się finansowaniem dos­
taw towaru pochodzenia austria­
ckiego. Drugi natomiast wspiera dos­
tawy pochodzenia hiszpańskiego w 
zakresie maszyn i urządzeń, fabryk, 
statków, samolotów, części zamien­
nych, technologii, usług specjalnych.

Centro Internationale Handcls- 
, bank AC określa następujące wa­
runki kredytu: oprocentowanie oko­
ło 8 procent + 0,5 procenta od 
każdej akredytywy i tytułu ubez­
pieczenia kredytu, karencja spłaty 
może być ustalona do 1 roku, towa­
ry pochodzące z innych krajów nie 
mogą przekraczać 20 procent kon­
traktu.

Linię kredytową obsługuje 
Bank Handlowy S.A. w Warszawie. 
Banco dc Sabadel ustalił następujące 
warunki proponowanego przed sie- 

„ bic kredytu: 1. Kwota kredytu zaczy­
na się od 100 tysięcy dolarów ame­
rykańskich. 2. Kredyt udziela się w 
walutach USD, ECU i DM. 3. Okres 
spłaty kredytu wynosi od 2 do 5 lat 
(w zależności od rodzaju dostaw). 4. 
Oprocentowanie ustala się według 
najniższej stawki OECD "Consen­
sus" obowiązującej w dniu przejęcia 
przez Banco de Sabadel kontraktu 
do finansowania. 5-Tcrmin ważności 
linii ustala się do 18 maja 1992 r.

Kredytem uzyskanym tą.drogą 
zajmuje się również Bank 1 landlowy
S.A. w Warszawie.

nego wynagrodzenia za pracę - zgod­
nie z treścią zawartej przed Sądem 
usody- . „.

Ponieważ pokwitowanie odbio­
ru należności zginęło, pani Mirosła­
wa Peleszok poproszona została kilka 
dni później o ponowne potwierdzenie 
faktu pobrania pieniędzy. Nie uczy­
niła lego i świadomie wykorzystując 
fakt zaginięcia dokumentu złożyła 
wniosek o egzekucję należnej kwoty. 
Po kilku dniach pokwitowanie pani 
Mirosławy Peleszok zostało odnale­
zione.

Stwierdzam zatem, że postę­
powanie pani Mirosławy Peleszok 
nosi cechy złośliwości. P.P.ll.U. 
"Bubel" zostało zmuszone do wys­
tąpienia na drogę postępowania są­
dowego w tej sprawie. Orzeczenie 
sądowe zatem rozstrzygnie kto ma 
rację.

Sformułowania zawarte w liście 
pani Mirosławy Peleszok o oszustwie 
i kradzieży, P.P.ll.U. "Bubel" uwa­
żam za bezpodstawne i niczym nie­
uzasadnione.

wiadal? Przckrętki wypadają. Prze­
cież ludzie straciliby do mnie zau­
fanie. Wypadłbym szybko z obiegu. 
To są te twarde reguły gry. Trzeba 
być solidnym i obrotnym. Na 
przckrętki liczą tylko amator^. Wy­
jdzie taki z kicia i chce zarobić szyb­
ko... Ale frajerów coraz mniej. My też 
macamy takich cwaniaków, gdyż 
odganiają nam klientów. Wtedy goni 
się cwaniaka i po kłopocie. A jak nie 
chce zrozumieć to dostaje trzy 
szybkie i gra muzyka;

Haracz? Bzdura. Owszem u 
"rekinów" niektórzy pracują, ale to 
odrębna sprawa. Ja sam zatrudniam 
dwóch pracowników. Stać mnie, to 
zatrudniam. I to cała tajemnica na­
szego interesu. '

* Kiedy założysz swój bank?
- Ja już jestem bankiem. Zysk 

lokuję w poważnych inwestycjach i 
czystych jak łza. Liczę się więc w 
biznesie. Nic boję się plajty.

* Po co zatem bawisz się dalej 
w cinkciarstwo?

- To proste. Człowiek zawsze 
chce żyć lepiej.

* A gdy wpadniesz?
- Ulatuję kogo trzeba... Ludzie 

chcą żyć. Zresztą teraz każdy łapie, 
co może. N ić czuję się winnym. Ja nie 
kradnę. Po prostu kiwam fiskusa...

Rolnicze szanse!

Zgodnie z prawem prasowym 
proszę o zamieszczenie mojego wy­
jaśnienia w związku z listem p. Mi­
rosławy Peleszok zamieszczonym w 
nr 90 "Gazety Legnickiej” z dnia 
21.08.90 r. Uprzejmie wyjaśniam, że 
stan faktyczny opisany w tym liście 
nie Spełni polega na prawdzie.

Pani Mirosława Peleszok była, 
zatrudniona na stanowisku sprze­
dawcy w okresie od 8IV91 r. do 15 V 
91 r. W związku z tym, że według oce­
ny pracodawcy jej predyspozycje oso­
biste nie kwalifikowały do dalszego 
zatrudnienia, została ona z pracy 
zwolniona w trybie obowiązującym w 
kodekcie pracy. Ponieważ pani Mi­
rosława Peleszok od decyzji praco­
dawcy odwołała się do Sądu Pracy 
P.P.ll.U. "Bubel” dbając o dobrą 
renomę firmy zawarło ugodę, zobo­
wiązując się do zapłaty pani Miro­
sławie Peleszok kwoty stanowiącej 
wysokość jej 2-miesięcznego wyna­
grodzenia za pracę. Pani Mirosława 
Peleszok będąc u mnie poprosiła o 
wydanie jej dokumentów z akt oso­
bowych, korzystając z tej okazji 
wypłacono jej jednocześnie kwotę 
stanowiącą wysokość 2-miesięcz-

LINIE 
KREDYTOWE 

DLA 
ROLNICTWA 

(6)

Kierownik
P.P.H.U. Bubel' sp. z o.o.

Henryka Krawczyńska

jakość, terminowość realizacji zamó­
wień, a przede wszystkim na inno­
wacyjność i nowatorstwo rozwiązań.

Współpraca z własnymi jednos­
tkami organizacyjnymi to bardzo is­
totna ale tylko jedna strona zagad­
nienia. Drugą najważniejszą stroną 
jest odbiorca, którego wymogom 
podporządkowana jest niemal cala 
działalność działu handlowego, oraz 

. jednostek organizacyjnych z nim 
współpracujących. To podstawowe 
"credo" funkcjonuje coraz skutecz­
niej w Lcgmccic, co nic było wcale 
łatwe we wdrożeniu w warunkach 
zakładu państwowego.

Legmet jest świadomy, że wsku­
tek ogólnej recesji gospodarczej za­
pełnienie portfela zamówień do 
wysokości dysponowanych możli­
wości produkcyjnych, będzie coraz 
trudniejsze.. Dlatego też poszukuje 

i energicznie nowych rynków zbytu 
spoza kręgu dotychczasowych od­
biorców. Penetracji nowych rynków 
nie zawęża się do poszukiwań kra­
jowych, ale, również coraz skutccz- 

’ niej prowadzi się akwizycję i pro- 
i mocję poza granicami kraju.

Zawarte i zrealizowane kon­
trakty, z zagranicznymi kontrahen­
tami stanowią dla Lcgmetu, oprócz 
ewidentnych efektów ekonomicz­
nych, znaczący zakres informacji o 

’ wysokich wymaganiach rynku. Poz­
woliły bliżej poznać partnerów ich 
mocne i słabe strony, ich sytuację 
ekonomiczną i wiarygodność.

Legmet uważa,że informacje, w 
I wyniku których powstał aktualnie 

realizowany plan nowych uruchom 
mień, zawierający 13 maszyn i urzą- 

i dzeń o parametrach spełniających
i ostre wymagania światowego rynku

górnictwa rud metali nieżelaznych, 
: dadzą już w najbliższej przyszłości 

dodatkowe atuty ofertom eksporto­
wym.

Należy zatem życzyć by skon- 
, struowany w Lcgmccic "mcchanizfn 
: samoregulacji" działał bezawaryjnie i 

skutecznie. •
, T.sp.

Z lubińskim cinkciarzem - ab­
solwentem renomowanej uczelni - 
rozmawia Tadeusz Stojek.

* Zastrzegasz sobie, by nie dru­
kować twego nazwiska. Dlaczego? 
Skoro "zawód", który uprawiasz jest 
już prawie zalegalizowany.;.

-Chyba żartujesz. Toprawda,że 
już nas tak nieganjaja jakza komtiny, 
ale uważać trzeba. P rzezorny zawsze 
bezpieczny. Poza tym, gdybyś tylko 
podał swoje personalia, Urząd {Skar­
bowy by mnie pozamiatał. A ja wolę 
z władzą żyć w zgodzie. Poza tym 
koledzy nigdy by mi nic wybaczyli, że 
odsłaniam kulisy naszej branży...

* Ale przecież mógłbyś hand­
lować walutą legalnie. Wystarczy­
łoby tylko zarejestrować działal­
ność kantoru. To się dzisiaj nazywa 
"przedsiębiorczość".

- Nie rozśmieszaj mnie. Jaka 
przedsiębiorczość?-1 może jeszcze 
miałbym brać kredyt w banku pań­
stwowym i konkurować??? Zjedliby 
mnie. Konkurencja dzisiaj depcze 
tych, co zaczynają, A takich jak ja 
brje. się po gębie. Poza tym po co 
tracić szmal na czynsz, podatki i'in­
ne głupoty. Tak stoję sobie i jestem 
panem swojego losu. A przy okazji 
oferuję naprawdę konkurencyjną ce­
nę. Mogę też pohandlować zlotem i 

pośredniczyć w różnych transak-, 
cjach.

* Ile zatem kosztuje u ciebie 
dolar?

- Dzisiaj? Jedenaście trzysta 
pięćdziesiąt sprzedaż. Przy więk­
szych kwotach udzielam rabatu.

* A skup?
-Zależy u kogo kupuję. Jeżeli 

u stałych dostawców, to jedenaście 
dwieście.-..

• Nie chce mi się wierzyć, że 
ktoś przyjdzie do ciebie, skoro kan­
tory i banki oferują więcej.

- Ale te instytucje pracują od 
do... Ja natomiast czynny jestem całą 
dobę. Więc, jeśli ktoś przyjedzic do 
Lubina po dwudziestej, to zawsze 
może na mnie liczyć. Interes się krę­
ci, bo jestem szybszy i opcratywnicj- 
szy od konkurencji. Dzisiaj cinkciarz 
krótko stoi przed bankiem. Częściej 
pracuje w restauracjach, w domu.-

Ludzie muszą widzieć, że funkcjo­
nuję narynku. X

• A nie boją się? Tyle ostatnio 
afer z przekrętkami. Słyszy się rów­
nież o twardych regułach gry w wa­
szym światku, Ponoć trzeba się pod­
porządkować "rekinom", ponoć 
trzeba płacić haracz...

. » Kto ci takich bzdur naopo- 

Dawna Legnica w obiektywie Mieczysława Pawełka



W POLSCE, CZYLET

Ze Śląska 
o... "niemieckich 

interesach"
...Nowy warszawski rząd, pisze 

DERSPIEGEL,chce zawrzeć pokój 
z Niemcami Zniósł już wszelkie 
organiczenia. Przypuszczalnie też 
spebii żądania, dotyczące dwuję­
zycznego oznakowania miejscowo­
ści i ulic (na Śląsku). W imię umiar­
kowanego pokoju oraz mając na 
względzie kredyty, których oczekuje 

v od Niemiec.
Wasserpolacken, jak nazywają 

siebie niezbyt elegancko sami Ślą­
zacy, kontynuuje hamburski tygod­
nik, korzystają w pełni z nowych 
swobód. W "Niemieckim Ośrodku 
Spotkań" w Zawadzie - dawniej 
Bachweiler - wisi mapa Niemiec w 
granicach z 1937 roku, nie budząc 
niczyich obiekcji. A w niemieckich 
mieszkaniach w opolskim kraju wi­
szą oprawione w'ramy czołowe ko­
lumny BILD - ZEITUNG z nagłów­
kami: "Boże pobłogosław naszą nie­
miecką ziemię (...).

"Jest to dobry początek, mówi 
Johann Kroll z Gogolina, założyciel 
"Społeczno-Kulturalnego Towarzys­
twa Niemieckiej Mniejszości na Ślą­
sku Opolskim" (... Jest on obecnie o 
wiele bardziej pewny siebie niż 
półtora roku temu, kiedy po raz os­
tatni odwiedził go reporter SPIE- 
GLA... Wówczas w listopadzie 1989 
roku nie chciał kwestionować swego 
polskiego obywatelstwa. Teraz czuje 
się bezpaństwowcem (...)"

Coraz więcej ludzi, pisze DER 
SPIGEL, jest w trakcie rezygno­
wania ze stanowiska bezpaństwo­
wca. Grubo ponad 100.000 Górno­
ślązaków zaopatrzyło się w niemie­
ckie paszporty. Paszport Republiki 
Federalnej, zgodnie z art. 116 Usta­
wy Zasadniczej, przysługuje każde­
mu, kto znalazł przyjęcie na obszarze 
Rzeszy Niemieckiej, "wedługstanu z 
31 grudnia 1937 roku".

Napływ wniosków jest trudny 
do przewidzenia. W każdym razie, w 
przyszłym roku nie będzie już na 
Śląsku ponad pół miliona Polaków 
niemieckiego pochodzenia, lecz po­

nad pół miliona niemieckich obywa­
teli.

Z punktu widzenia prawa mię­
dzynarodowego nie ma to żadnego 
znączenia. Będzie to jednak miało 
znaczenie polityczne. Na podanio­
wym formularzu widnieje pytanie: 
"Kiedy opuści! pan Niemcy?". Więk­
szość wnioskodawców wpisuje tam: 
"Nigdy". T\le DER SPIEGEL.

W pierwszym tygodniu sierpnia 
(7 bm) drugi program telewizji nie­
mieckiej (ZDF) wyemitował 10-cio 
minutowy reportaż z Opolszczyzny, 
na który złożyło się kilka mini - wy­
wiadów. Otóż, telewidzowie w całych 

■ Niemczech mogli dowiedzieć się od 
jednego z działaczy mniejszości nie­
mieckiej ze Strzelec Opolskich, że 
minister spraw zagranicznych Hans - 
Dietrich Genscher jest wrogiem 
Niemców, zamieszkałych na wschód 
od linii Odry i Nysy, że zdradza ich 
interesy, a za zdradę tych interesów 
powinna być wymierzana kara śmier­
ci. Inny działacz ze wśi Jemielnica, 
pod Strzelcami Opolskimi, domagał 
się przywrócenia granicy niemieckiej 
z 1937 roku. Taki zresztą pogląd 
reprezentowała większość indago­
wanych. Nie dystansuje się Od niego 
i Johann Kroll, którego sąsiedzi 
nazywają śląskim Wałęsą. Zapytany 
przez reportera SPIEGLA, co sądzi 
o granicy na Odrze i Nysie, odpo­
wiada: "Patrzymy na to, jak na coś 
tymczasowego". Mówiąc innymi sło­
wy,jak naswego rodzaju linię demar- 
kacyjną.

Nie może zatem dziwić, że tacy 
właśnie działacze cieszą się pełnym 
poparciem zasobnego w nieprze­
brane środki finansowe niemieckigo 
Związku Wypędzonych (BdV), któ­
rego przedstawiciel rezyduje na sta­
łe w Strzelcach Opolskich oraz sa­
mego bossa notorycznych wygnań­
ców Herberta Hupki, buszującego 
już teraz bez ograniczeń po swych 
dawnych stronach ojczystych.

(jk)

OSZCZĘDNIE
Na trzy miesiące przed 

urodzeniem dziecka Joanna D., 
zatrudniona w warsztacie rzemieś­
lniczym męża, otrzymuje znaczną 
podwyżkę. Dwa albo trzy razy 
większą kwotę od dotychczasowych 
poborów. Potem idzie na urlop 
macierzyński i wychowawczy, a 
świadczenia otrzymuje proporcjon­

alnie do trzymiesięcznych zusow­
skich składek. Wszystko w po­
rządku? W świetle przepisów - 
owszem, przynajmniej dotychczas, 
bo właśnie nasza "ubezpieczalnia" 
wprowadza barierę. Z miesiąca na 
miesiąc deklarowane na miesiąc w 
ZUS zarobki mogą wzrosnąć jedynie 
o 50 procent.

HURTOWNIA ART. PRZEMYSŁOWYCH . 
Legnica, ul.Obrońców Stalingradu 5 (w podwórzu) □ 

■
POLECA: ■

artykuły gospodarstwa domowego, □ 
baterie, świetlówki 8,13, 20 i 40 W;

■

Ceny niższe niż u producentów! ;
Sprzedaż na rachunki □

■
ZAPRASZAMY Z

■ 
do sklepu detalicznego, w którym szczególnie pole- ■ 
camy: artykuły elektryczne, sanitarne, metalowe ■ 
oraz TORBY SZKOLNE. °

f FAKTY ?
CIEKAWOSTKI 
K OPINIE y

RAZ JESZCZE 
W DALLAS

W Dallas jak 27 lat temu. Oko­
lice Dcaly Płaza zamknięto, a w oknie 
na szóstym piętrze Texas School 
Book Depositary ponownie można 
było dostrzec karabin z lunetą, z któ­
rego w czwartek 22 listopada 1963 
roku padly strzały w kierunku ciem­
noniebieskiego Lincolna Continen- 
tala. Oliver Stone ("Wall Street", 
"Midnight Express", "Pluton") zwany 
jest maniakiem autentyzmu. Zre- 
konsruował przebieg zabójstwa z 
minutową dokładnością, w miejscu 
zbrodni, z udziałem postaci - odpo­
wiedników głównych uczestników 
dramatu, zpełną dbałością o szcze­
góły m.in. takie same ubiory, kolor 
samochodu, zachowanie poszko­
dowanych i świadków, odtworzone 
na podstawie relacji, analiz i ama­
torskiego filmu, nakręconego wów­
czas. Stone'a nie zadowala oficjalna 
wersja zdarzeń, związanych ze 
śmiercią Johna Fitzgeralda Ken­
nedyego, lecz - na razie - nie wyjawi 
swego punktu widzenia. Hipotez jest 
wiele: spisek radziecki lub prze­
ciwników Castro, rasistów-połud- 
niowców, oligarchii z Dallas, nafda- 
rzy, mafii, gangu z Las Vegas itp.

Być może także Kennedy zginął 
przypadkowo, a celem był guberna­
tor Connaly, siedzący w samochodzie 
obok prezydenta. Na jakie sugestie 
okaże się podatny Stone, przeko­
namy się jednak dopiero po premie­
rze filmu, zatytułowanego po prostu 
"JFK". Wiadomo już, że zagra w nim 
gwiazda -amerykański reżyser i aktor 
Kevin Costner ("Nietykalni", 
"Tańczący z wilkami").

ATOMOWE 
TĘSKNOTY
Algieria potwierdziła niedawno, 

że była w trakcie konstruowania - we 
współpracy z Chinami - reaktora 
atomowego o mocy 15 megawatów, 
usytuowanego 260 km na południe 
od stolicy - Algieru.

Według oficjalnych oświadczeń 
cel przedsięwzięcia to postęp w 
cywilnym wykorzystaniu energii ato­
mowej. Prasa anglosaska uważa 
jednak, iż chodzi o pierwszy krok ku 
broni jądrowej, w której posiadanie 
mogłaby wejść Algieria kolo 1998 
roku. W kraju tym pracuje około 300 
specjalistów nuklearnych, kształco­
nych we Francji, Niemczech, Sta­
nach Zjednoczonych i ZSRR. Przed 
dwoma laty uruchomiono też mały 
reaktor o mocy 1 megawata, pod­
dany kontroli Międzynarodowej 
Agencji Energii Atomowej (AIEA). 
Ale ta międzynarodowa organizacja 
nie otrzymała jeszcze żadnych infor­
macji na temat projektu chińsko - 
algierskiego. Przypomina się, że 
Algieria nie jest sygnatariuszem 
układu o nierozprzestrzenianiu bro­
ni jądrowej. Pozostają wątpliwości: 
- zbytnia podejrzliwość czy ambicje 
kraju, który chcialby Zostać mo- 
carstewkiem?

Gdyby

Gdyby tak można 
mój Boże Święty 
wyżyć w ojczyźnie 
z pracy lub renty.

J. Gabrysiak

Kto strzelał 
w Chocianowie?

W sierpniowe popołudnie Cho­
cianów jak większość miast tego typu 
wyludniło się. Matki goniły dzieci do 
domu, wierni dziarsko maszerowali 
do kościoła, w spelinie o mimo 
wszystko wdzięcznej nazwie "Do­
rotka", toczył się zacięty bój na 
lepiące się od brudu kufle. Norma* 
łka, na którą nie reagowali miejscowi 
Stróże ładu i porządku...

Dochodziła godzina 19.00 kiedy 
na ulicy Kolejowej - a może gdzieś w 
pobliżu - rozległy się dwa, może trzy 
pojedyncze strzały, a w kilkadziesiąt 
sekund później - głośna seria z pisto­
letu maszynowego.

Kolejarz Marian L. akurat wra­
cał ze stacji: - To wszystko wydarzyło 
się tak szybko, że... Strzały i seria, 
jakieś krzyki. Z piskiem opon wystar­
tował od GS-u czarny samochód. 
Chyba nie na polskiej rejestracji... 
Obok kierowcy siedziała kobieta lub 
raczej dziewczyna. Twarz miała za­
krwawioną i taką jakąś wykręconą w 
grymasie bólu. Z tylu siedział starszy 
mężczyzna usiłujący wybić tylną szy­
bę kolbą karabinu. Jechali bardzo 
szybko i skręcili w bok przed stacją. 
Za samochodem nikt nie jechał, nikt 
nie gonił.

Alicja P. mieszka w pobliżu GS.
- Byłam przed domem. Jakieś 50 kro­
ków dalej zatrzymał się biały polonez. 
Ot tak rzuciłam okiem, czy to nie ktoś 
znajomy... po paru minutach obok 

■stanął czarny samochód. Syn powie­
dział, że chcialby mieć takiego forda. 
I stało tam 2, nie 3 mężczyzn i chyba 
kobieta.

PiotrP.- 16-lctnisyn pani Alicji.
- Najpierw była głośna rozmowa, 
pomyślałem, że może będą się bić, 
więc wyglądałem przez okno. W 
pewnej chwili wysoki facet cofnął się 
dwa kroki w kierunku poloneza i 
wyszarpnął spod marynarki pistolet i 
strzelił kolejno: do kobiety - ta złapała 
się za głowę i upadła na chodnik - i do 
starszego faceta. Ten co strzelił 
wskoczył do poloneza i jechał do tyłu. 
Z volvo wychylił się jeszcze jeden 
gość i z takiego dziwnego karabinka 
posłał długą serię w kierunku 
poloneza. Ale chyba nie trafił.

Po kilku minutach na, miejsce 
zdarzenia przybyła policja.

Miejscowi policjanci milczą. Za-

. . MAGLA

Do niedawna Jawor byl jedynym 
miastem w naszym .województwie, 
które posiada dwa tygodniki lokalne. 
Jeden z nich - “Gazeta Jaworska' - 
powstała już ponad rok temu. 
Wydawcą "GJ“ do dzisiaj jest Ja­
worski Ośrodek Kultury.

Drugi wydal pierwszy numer 13 
tygodni temu. Jego wydawcą jest.... 
Zarząd Miasta Jawor i nosi tytuł - 
"Tygodnik Jaworski".

W ubiegłym tygodniu na łamach 
“TJ“ przedstawił swoje poglądy na 
sytuacjf w mieście przewodniczący 
rady, P.W. Za sukces rady uznał 
uruchomienie komunikacji miejskiej 
i... wydanie "Tygodnika Jawor­
skiego". Brzydki psikus zrobili panu 
przewodniczącemu redaktorzy z “TJ", 
bo w tym samym numerze na 
pierwszej stronie informują, iż 
"kolejny numer ukaże się już w 
odstępie dwóch tygodni lub 
miesiąca". Przeważyły “względy fi­
nansowe i organizacyjne". Wygląda 
na to, że przewodniczący o niczym nie 
wiedział i zapewne niechcący popełnił 
fawepas.

, słaniają się rozkazami "góry V Góra 
tłumaczy,że tostugębnaplotka.Owe 
st rza|y to nic innego jak wygłupy kilku 
wyrostków. Ktoś życzliwy radzi przy­
jąć tę wersję wydarzeń za dobrą 
monetę. Podobno łapę na śledztwie 
położył Urząd Ochrony Państwa... 
Sporo plotek - faktów i pewników 
jakby mniej.

Na miejscu wydarzeń spotka­
łem Andrzeja R. - prywatnego de­
tektywa. Nie chciał powiedzieć, na 
czyje zlecenie pracuje.

- Wg mnie, to co stało się w tym 
miejscu to fragmenty pewnej, niewy­
powiedzianej wojny jaka toczy się 
między polskim półświatkiem a 
radziecką mafią. Pisaliście przecież o 
czerwonej ośmiornicy? Chyba wie­
cie, co jest grane. Brylanty, złoto, 
rtęć, przemyt i handel bronią. Moż­
liwości jest od cholery, a zarobek 
może być krociowy. To są setki 
milionów!

Co z faktami? Wiadomo - to 
ustaliła nawet policja - że w ostatnich 
tygodniach do szpitali na Dolnym 
Śląsku, nie trafił nikt z obrażeniami 
po fanach postrzałowych. Andrzej R. 
dość dokładnie przebadał ulicę na 
której strzelano i nie znalazł ani jed­
nej kuli. Pojedyncze strzały kierowcy 
poloneza musialy utkwić w kimś, kto 
z kulami... odjechał. -

- Jeżeli ta kobieta była ciężko 
ranna - to do niej strzelano dwa razy 
■ to ją dobiją lub... znajdzie troskliwą 
opiekę w sowieckich koszarach. A 
tam dostępu nie mamy.

Andrzej R. przyjął wersję, że 
polonezem poruszał się Polak.

- Może czuł, że będzie wykiwany 
lub, że szykuje się zasadzka? Kilka 
miesięcy temu, pewien gośćz Jeleniej 
Góry zaufał kontrahentom i już 
wącha kwiatki od spodu. A miał 
dwóch ludzi obstawy. No, ale tam 
wchodziły w grę narkotyki. W Cho­
cianowie, na mój nos, poszło o ka­
mienie, lub złoto. Nie byli to super- 
zawodowcy. Strzelanina w centrum 
miasta, niemalże w biały dzień? Coś 
tu nie gra. No i po cholerę ten UOP.

Policja milczy... W którym z 
kolejnych miast legnickiego rozlegną 
się strzały. Może czekamy na kolejne 
trupy? Czerwona ośmiornica zaciska 
macki...

Tadeusz Nowak

Ogłoszenia drobne

"Kompleks" oferuje do sprze­
daży:

- mieszkania w Legnicy, Lubinie 
i Jaworze

- domy w Legnicy, Lubinie, 
Polkowicach, Chojnowie, Szklarskiej 
Porębie, Karpaczu, Świeradowie i 
Gdyni >

- działki budowlane: Legnica, 
Bolesławiec, Poznań

- działki rekreacyjne: Bożkowo 
k. Leszna oraz w okolicy Zielonej 
Góry

- zabudowania gospodarcze w 
pobliżu Legnicy, nadające się na 
hurtownie i magazyny

Polecamy stałą lub doraźną 
opiekę prawną oraz- pomoc w spo­
rządzaniu umów spółek.

Wiadomość: Legnica, ul. Ja­
worzyńska 31/35 teł. 263-65.

• Sprzedam tanie fartuchy 
spawalnicze skórzane - teł. 277-8®, 
po 11.00, Racom Legnica.

* Młoda dziewczyna wynajmie sa­
modzielny pokój. Wiadomość: teł. 
282-38.



WITAJ EUROPO
Kto kogo oszukuje?

Wszystko wskazuje na to, że już wkrótce Polska zostanie przyjęta do 
wspólnoty europejskiej na zasadzie pełnoprawnego członka. Do tej pory nie 
mogło być o tyhi mowy, gdyż podobno, nie spełnialiśmy europejskich 
wymagań, a w wielu przypadkach przekraczaliśmy dopuszczalne normy, 
innej strony od tych norm za bardzo odbiegaliśmy. Bo to i łamanie praw 
człowieka, brak demokratycznych mechanizmów rządzenie krajem itp, itd.

Strażacy 
inibrmujij:

POŻARY
Wdniu 3.09. i w nocy 4 września 

jednostki straży pożarnych interwe­
niowały 15-krotnie, z czego w 7 
przypadkach gaszono pożary rol­
nicze.

Tymczasem okazuje się, że ei 
wspaniali Europejczycy robią wszyst­
ko, aby oszukać samych siebie. 
Najdziwniwjsze jest to, że oszustwa i 
lekceważenie ogólnoeuropejskich 
praw występuję wśród 12 państw, 
które już niedługo maję tworzyć 
strukturę wewnętrznę. Rory Wat- 
son, reporter tygodnika The Euro- 
pean, ujawnia prawdę na temat 
aplikacji praw ustanowionych przez 
Parlament Europejski w państwach 
stowarzyszonych. Popatrzmy, jak to 
wygląda w rzeczywistości.

Niechlubną palmę pierw­
szeństwa w "dwunastce'’ dzierżę trzy 
kraje: Wiochy, które spośród eu­
ropejskich praw przestrzegają około 
10 procent. Obowięzuje tam tak 
zwane prawo Pcrgola, od nazwiska 
jego twórcy, a w myśl, którego 
wszelkie stanowione przez Par­
lament Europejski prawa muszę 
przejść przez procedurę Parlamentu 
włoskiego, a procedura ich zatwier­
dzania nie może trwać krócej niż rok. 
Portugalia, która respektuje około 
20 procent zaleceń oraz Grecja, 
wprowadzajęca 30 procent uchwał 
europejskich w życic, zawsze znaj­
duję gorsze, będź lepsze usprawiedli­
wienie dla takiego stanu rzeczy.

Dziedziny, w których dyrektywy 
wychodzęcc z Brukseli sę najczęściej 
lekceważone to ochrona środowiska, 
rolnictwo i reguły gry wolnorynkowej

na rynku, który ma być zupełnie 
otwarty 1 stycznia 1993 roku. 77 
spraw, które stanęły przed Try­
bunałem Europejskim, a dotyczą­
cych nicrcspcktowania praw Bruk­
selskich, wytyczónych zostało prze­
ciwko Wiochom. Stanowi to prawic 
35 procent ogółu spraw. 13 spraw 
wytoczono Belgii, a 10 Grecji. Zo­
baczmy jak wyględa "klasyfikacja" 
członków Wspólnoty Europejskiej, 
pod względem przestrzegania ustaw 
Europejskiego Parlamentu: 1 - Da­
nia (tylko 15 procent nicrcspckto- 
wanych praw), 2 - Niemcy (20%), 3 - 
Wielka Brytania (25%, a przypo­
mnimy, że Wielka Brytania stawia 
największy opór zjednoczeniu), 4 - 
Francja (28%), 5 - Hiszpania (rów­
nież 28%), 6 - Holandia (30%), 7 - 
Belgia (37%), 8 - Luksemburg 
(45%),9-Irlandia(40%), 10-Grecja 
(70), 11 - Portugalia (80%) i ostatnie 
miejsce - Wiochy (90%).

Chciało by się zapytać: a ładnie 
to tak? Sędzę, że w tej chwili, bioręc 
pod uwagę ortodoksyjność naszych 
nowych władz we wprowadzaniu 
zachodnich rcgól gry, zajmo­
walibyśmy w tej statystyce bez­
względnie pierwsze miejsce. Być 
może dlatego opóźnia się nasze 
wejście do Wspólnego Rynku. Po 
prostu pozostali członkowie Wspól­
noty musicliby się mocno rumienić.

PAMIĘTNIK
WSPÓŁCZESNEJ (9)

10 lutego 1980 r.
t Jakoś nie wyszła nam ta 

wycieczka do Wrocławia. Biedny. 
Jurek nie może zrozumieć, że go 
kocham, ale boję się jeszcze kochać 
się z nim. Po prostu nie potrafię się 
przełamać. Dla mnie jest chyba za 
wcześnie. Kiedy całował mnie i pieścił 
moje piersi, to nawet podobało mi 
się. Kiedy zaś chcial mnie całą, nie 
potrafiłam się przemóc. Boję się jak 
diabli...

Wszystko było dobrze, aż tu się 
trochę pokręciło. Jurek teraz gniewa 
się na mnie. Twierdzi, że nie potrafi 
tak na pół gwizdka żyć. Chce mnie 
mieć całą i już. Ale się upłakałam. 
Tak mi źle.

Na szczęście mama nic nie 
poznała. Ma przecież tyle proble­
mów. Nie muszę więc ją dalej mar­
twić.

12 lutego 1980 r.
Widziałam dzisiaj Jurka, ale nie 

podszedł do mnie. Ba nawet się nie 
odezwał, choćby ciche "dzień do­
bry"... Cham. Na pewno nie doczeka 
się, żebym za nim biegała. Nie chce 
mnie znać, to nie. Niech sobie 
poszuka dziwki jakiejś. Pokazuje 
swoje oblicze, widać, kim jest...

Beata ma teraz radochę. Cho­
dziła dzisiaj taka dumna, gdy 
zobaczyła, że jesteśmy z Jurkiem na 
bakier. Manifestowała swoją miłość 
do Zbyszka jak idiotka. E, ja już do 

każdego mam pretensje'. Czuła 
jestem na każdy grymas twarzy. I po 
co? W końcu nie ja jedna pokłóciłam 
się z chłopakiem.

Maciek już dokazuje, że wcale 
nie widać jego choroby. Co chwilę 
gania do Agnieszki i truje jej, i truje. 
Jak ona może to wytrzymać? Prze­
cież on potrafi człowieka zagadać na 
śmierć. Mama cieszy się bardzo, że 
Maćkowi już lepiej. Od razu widać 
słońce w naszym domu. A w moim 
pokoju "czarne chmury". Szkoda 
gadać. '

20 lutego 1980 r.
Dzisiaj Jurek zaczepił mnie na 

placu zabaw. Powiedział, że chce 
pogadać. Ale się wił, ale tłumaczył... 
Wreszcie wydusił z siebie prze­
prosiny. Wcale nie \ skakałam z 
radości. Jakoś nie potrafię wybaczyć 
mu tej zadymy w naszym życiu. I po 
co to wszystko? On jest bez sensu.

Owszem, bardzo mi się spo­
dobało, że przyszedł do mnie w lachę. 
A taki cwaniak był, taki bohater. 
Umówiłam się z nim jednak, bo dalej 
drania kocham. Jest już jednak in­
aczej. Teraz będą na niego uważać. 
Wystarczy moich łez.

Zupełnie zapomniałam o szko­
le, a tu trzeba przygotować się do 
klasówy z matmy. Jak ja to zrobię?. 
Nic, trzeba się trochę pouczyć. Jesz­
cze ma przyjść Iza. I jakoś to będzie.

■ 1 Monika R.

Ogółem w działaniach wzięło 
udział 36 jednostek straży pożar­
nych i ponad 150 strażaków.

Najgroźniejszy pożar miał miej­
sce w nocy z 3 na 4 bm. w Lubinie, 
ul. Stary Lubin nr 3, w prywatnym 
zakładzie stolarskim będącym włas­
nością Franciszka Janusza. Pożar 
został zauważony około godz. 1.50 
przez Stanisławę Bajor, gdy pożarem 
objęto było wnętrze montowni. Re­
jonowe Stanowisko Kierowania 
KRSP w Lubinie o pożarze zawia­
domione zostało o godz. 2.05 i nie­
zwłocznie do działań gaśniczych 
ruszyło 8 sekcji gaśniczych, z 34 
strażakami. Do akcji wyruszyła rów­
nież grupa operacyjna KWSP.

W momencie przyjazdu pierw­
szej jednostki na teren akcji ZSP w 
Lubinie ogodz. 2.11, pożarem objęta 
była cala montownia.

Spaleniu uległ budynek stplarpi 
wraz z maszynami, 6 nv sklejki, 7 nr* 
płyt meblowych, 15 szt. szaf. 
Szacunkowa wysokość strat popo- 
żarowych wynosi około 2,5 mld zł, w 
tym straty budynkowe 800 min zł.

Uratowano dwa budynki mie­
szkalne o wartości 600 min zł.

Przyczyna powstania pożaru 
jest w toku ustalenia przez Policję 
przy współudziale funkcjonariuszy 
pożarnictwa.

Pożar zlokalizowany został ok. 
godz. 3.30, ugaszony o godz. 7.00.

Drugi pożar, w dniu 3.09.1991 r. 
o godz. 13.40, powstał w miejsco­
wości Obora (gm. Lubin) w upra­
wach zbożowych miejscowego zakła­
du rolnego wchodzącego w skład 
PGR Szklary Górne.

Do akcji zadysponowano 7 se­
kcji gaśniczych oraz samoloty ga­
śnicze z Leśnej Bazy Lotniczej 
OZLP w Lubinie, które dokonały 4 
zrzutów wody na pożar.

Spaleniu uległo 43 ha słomy 
żytniej oraz 10 ha żyta na pniu o 
wartości 50 min zł.

Pożar powstał od palącego się 
ścierniska rolnika indywidualnego.

KRONIKA 
POLICYJNA

Głogów
• 3 września doszło do tragicznego 

wypadku przy pracy na polu PGR 
Sieroszewice. 40-letni mieszkaniec 
Sieroszowic, Piotr P. czyszcząc pra­
sę do zbioru słomy został wciągnię­
ty między jej ruchome części. 
Poniósł śmierć na miejscu.

Legnica
• Do kolejnego śmiertelnego wypad­

ku doszło tego samego dnia w Ule- 
siu. Podczaśwożenia słomy spadl z 
wozu ponosząc śmierć 62-letni 
Zbigniew N.

• Z 3/4 września br. złodzieje dostali 
się, wyłamując skoble i zamek, do 
sklepu mięsnego przy iiaiicy Kas­
prowicza. Skradli sześć puszek mie­
lonki oraz25 kg kiełbasy żywieckiej. 
Złodziejski lup wyniósł 1.245 tys. zł.

ACH, TE UKŁADY!
Sprawa nabrała już rozgłosu. 

Rozpisywano się już o niej. Ba, 
wszystkie wróble w Legnicy ćwier­
kają o układach pana dyrektora jed­
nej z miejscowych firm rolniczych. 
Ludzie mówią, że nie może być ina­
czej, skoro wycofano decyzję wyso­
kiego urzędnika wojewódzkiego. 
Niektórzy obwiniają o to krypto- 
komunę, inni obecną władzę. Ale do 
rzeczy.

Otóż, kilka tygodni temu, zor­
ganizowano pouczający wyjazd stu­
dyjny dla znaczących osobistości 
rolniczych z Dolnego Śląska do 
Francji. Miały one podglądać tam­
tejszych rolników, ich pracę i 
nowoczesne rozwiązania organiza­
cyjne, techniczne i ekonomiczne. 
Wszystko po to, by wzrosła nasza 
rodzima agrokultura. I żeby nam się 
żyło lepiej i dostatniej.

W myśl haseł przewodnich na 
"wycieczce" pojawili się niektórzy 

.dyrektorzy od rolnictwa w wojewó­
dztwie legnickim, a wśród nich dyrek­
tor, powiedzmy, Jan Szumski. Jak to 
zwykle bywa przy takich okazjach 
jazdę w autobusie umilano sobie po­
pijaniem wódeczki. Jedni pili mniej, 
inni więcej. Nasz bohater dobrał się z 
kolegą dyrektorem podlubińskich 
włości. Niech będzie, że Januszem 
Pocińskim. I tak mijała podróż.

Wszelkie próby przekonania pa­
nów dyrektorów, że czas by było od­
począć, bo tam, w tej Francji, będą 
witać "wycieczkę" różni oficjele. Za­
szumiało więc w głowic i sercu Jana 
Szumskiego. Powiedział więc, co 
myśli o takim ograniczeniu wolności 
Europejczyka (bo on przecież jest 
obywatelem Europy) i powrócił do 
zajęć, czyli popijania... Kolega zaś 
wytonował. Dość powiedzieć, że 
bohater tej opowieści miał trudności 
z opuszczeniem autobusu.

Później, "wycieczka” podziwiała 
osiągnięcia Francuzów, a dzielnego 
Jana Szumskiego inctcrsowaly zgoła 
inne sprawy. Na pytanie, jednego z 
francuskich gospodarzy, co chcicliby 
"wycieczkowicze" zmienić w jego 
wzorowo prowadzonym gospodars­
twie, odpowiedział krótko i zdecy­
dowanie: - Żonę!

To miał być dowcip. Podobnie 
jak potknięcia na różnych schodach i 
przyjęciach. Aż tuż przed odjazdem 
okazało się, iż nawalił autobus. Zate­
lefonowano więc do właściciela au­
tobusu, który oznajmił, że właśnie 
wysyła poloneza z częścią mecha­
nizmu do wymiany.

Nasz bohater jednak postanowił 
pokazać, że on jest ważniejszy. Są żni­
wa i on jako dyrektor musi być już i 
natychmiast w firmie. Zadzwonił 
przy tym do firmy i nakazał szybko 
pojawić się swojemu kierowcy w tej 
Francji. I ruszył polonez pana dyrek­
tora.

Na żniwa Jan Szumski zdążył 
wraz ze wspomnianym kolegą i jesz­
cze jednym rolnikiem. Nadrugi dzień 
ruszył autobus i nikt z wycieczki nie 
skarżył się na opóźnienie własnych 
prac polowych.

W całym zamieszaniu ważna 
urzędniczka powiadomiła notatką 
służbową swego szefa. Ten, napisał 
wniosek do rady pracowniczej o 
odwołanie Jana Szumskiego ze 
stanowiska dyrektora, zawieszając 
go jednocześnie... Ale rada pra­
cownicza się obruszyła i napisała 
protest do ważniejszego szefa. I 
decyzja została anulowana, a rada 
pracownicza miała wyjaśnić sprawę. 
Wyjaśniła bardzo szybko.

Z ustaleń rady pracowniczej 
wynika, że pan dyrektor Jan Szumski 
jest czysty jak Iza, gdyż: po pierwsze - 
jest grzeczny, po drugie - wcale tak 
dużo nic pił, po trzecie - za samochód 
zapłacił, a w ogóle to był na urlopie i 
padl ofiarą pomówień pani urzędni­
czki, która pewnie sama nic wic, 
czego chce. Rada proponuje przy 
tym, by szef wybaczył urzędniczce i jej 
zwierzchnikowi, bosą jeszcze młodzi.

Kpina ? - Nic, po prostu życie. 
Na urlopie wolno robić, co się chce. 
Jesteśmy przecież wolni. A ludzie 
dodają: "I uwikłani". To jest właśnie 
ów postęp w rolnictwie, którego 
nauczyli się uczestnicy "wycieczki".

Tomasz Szewczyk

PS. Personalia postaci tej opowieści 
zostały zmienione.

T.S.

CZEKAJĄC NA PRACĘ
Typowy to obrazek krajobrazu 

starych dzielnic Lubina. Między 
siódmą a ósmą, w okolicach dworca 
PKP, pojawiają się chętni do najęcia 
się przy załadunku lub do innej ro­
boty. Zbierają się w grupki i za­
czynają namiętnie dyskutować. O 
wszystkim, ale najczęściej o polityce. 
Ich posiniale twarze, przekrwione 
oczy, wyświechtane ubrania budzą 
ciekawość i odrazę jednocześnie. Po­
tem pada hasło: - Kto ma szmal?

Zawsze ktoś się znajdzie z pie­
niędzmi. Biegnie wtedy po tanie wino 
do sklepu na rogu (przy restauracji 
"Dworcowa"). Gdy wraca, kolegom 
wraca dobry humor. Później butelka

idzie w kółko. Z gwinta też można 
zaspokoić pragnienie.

Jeżeli nic ma roboty, toco chwila 
ktoś biegnie po flaszkę. "Impreza" 
przed pracą rozkręca się... A tuż 
obok czekają podróżni na pociąg. 
Większość z nich to dorastająca 
młodzież. Często są wśród nich 
dzieci. Grad przekleństw, oślinione 
gęby... Tego mają się uczyć? I jakoś 
nikomu to nie przeszkadza. Po­
dobno jest w Lubinie Straż Miejska, 
podobno jest policja. Mieszkańcy 
miasta zaczynają w to wątpić.

(ted)

Hurtownia Paliw

P.H. ARTA

polecą:

etylinę - 94
Leszno lei. (0-65), 204-561, 
202-700,201-425w. 221, tlx.45497.

Rury żeliwne kielichowe

grubość ścianki - 5 mm
0 50 - orientacyjna cena - 50 tys. zł 
0 100 - orientacyjna cena - 90 tys. zł 
za 1 szt.

Przy większych zamówieniach - 
udzielamy rabatu

firma RACOM- Legnica 
tel. 277-80 lub268-13 (po południu)

Zamówienie przyjmujemy do 
15 września.



ROZWIĄZANIA I NAGRODY

W KONKURSACH 
NAL z n-ru 93 
MDK "Dom 

Harcerza" w Legnicy

Zagadka geograficzna^, KO­
ŁOBRZEG (kolo, Brzeg)

Nagrodę otrzymuje: Jarosław 
Góralski z Rudnej i Anna Ada­
mowicz z Legnicy.

Gra literacka:
Najwięcej wyrazów (14) z 

wyrazu SIERPIEŃ złożył Marcin

WITKOWSKI z Grybowie i 13 
wyrazów Michał WOŹNY ze Szklar 
Górnych. Obaj otrzymują nagrody 
książkowe.

Nagrody do odebrania w MDK 
"Dom Harcerza" w Legnicy, ul. 
Okrzei 9, tel.253-61.

pek

KONKURS

NIE ZAPOMNIJ 
O LETNIEJ 

PRZYGODZIE
MDK "Dom Harcerza" 

w Legnicy ogłasza Konkurs 
na wspomnienia z wakacji: 

NIE ZAPOMNIJ O LETNIEJ 
PRZYGODZIE" 

dla dzieci i młodzieży szkolnej 
w 3 dziedzinach:

- plastycznej, (forma dowolna), 
-literackiej (wspomnienie, opis, pa­

miętnik, wiersz i inne),
- fotograficznej (zdjęcie z pobytu na 

kolonii, obozie, biwaku, wycieczce, 
wczasach lub w. miejscu zamie­
szkania).

Każdy uczestnik konkursu mo­
że nadesłać lub dostarczyć jedną lub

kilka prac w terminie do 18 września 
br. do naszej placówki. Prace należy 
podpisać imieniem i nazwiskiem, 
adresem, adresem szkoły, podanie 
wieku i klasy autora.

Podsumowanie konkursu od­
będzie się w dniu 21 września br. o 
godz. 11.00 w MDK "Dom Har­
cerza” w Legnicy. Z najlepszych prac 
urządzona zostanie wystawa. Prze­
widujemy nagrody rzeczowe i dyplo­
my okolicznościowe. O przyznanych 
wyróżnieniach poinformujemy tele­
fonicznie szkoły w dniu 19 i 20 
września br.

Zapraszamy do udziału w 
naszym konkursie.

i

| TARGACH KONSUMPCYJNYCH W POZNANIU

w okresie od 3 do 6 września.
I

H.A.J. Kaemingk b.v.
Aalten - Holandia 

(największa w Europie hurtownia 
artykułów świątecznych)

>.P. ,rVitruin"ZłotoryJa
(producent ozdóB choinkowych)

g Obie firmy zapraszają P.T. Handlowców do swojego 
| stoiska nr 12 na .

i
UWAGA HANDLOWCY!

i 
ne| 

jtowary na okres zakupów przed świętami Bożego*

| prezentów, drzew świątecznych i innych artykułów - 
| pomogą ci w tym:

I
'Jeżeli chcesz już dziś zapewnić sobie atrakcyj
| ----J------ ---------------------------

I Narodzenia, a w szczególności ozdób choinkowych, g

INFORMATOR

Program I

Program II

Apteki

KURSY WALUT
Legnica, 4.09.1991 r.

Ogłoszenie drobne Kantor - ul. Lenina

Orbis - ul. Wrocławska

tv

USD 
DM

Wsch.SI. 4.53
Zach, SI. 18.18

Skup
11.400
6.430

Sprzedaż
11.500
6.500

Skup
11.300
6.250

Sprzedaż
11.480
6.480

Dyżur pełnią: •

* Głogów - ul, Jedności Robotni­
czej, tel. 33-37-41
* Legnica - ul. Nowotki, 
tel. 23-854
* Lubin - ul. Leszczynowej,
tel.44-22-42 1 -

Sprzedam cukier-worki50 kg 
cena 4400 zł\kg, RACOM Legnica 
Rynek 27, tel. 277-80 po 11.00.

CHOJNÓW
• Pogotowie Energetyczne 391 ’ 

Cieplne 834 ' Inf. PKP 229 • Inf. PKS 
449 • Inf. turystyczna 591 • Taxi 451 •

LEGNICA
• Pogotowie Ratunkowe Kolejowe 

232-89 • Energetyczne 991 • Cieplne 
254-96 • Pog. Drogowe 981 • Pog. Tele­
wizyjne 612 • Taxi 210-99 • Informacja 
PKP 910 • Inf. celna 208-63 • Inf. WPK 
237-58 • Informacja turystyczna 288-74 
• Inf. usługowa 222-43 • Inf. medyczna 
281-51 * MIodzieżowyTelcfon Zaufania 
988 (czynny, we wtorek - piątek -16-20) • 
Lecznica dla zwierząt (Pogotowie We­
terynaryjnej 235-41 •

ZŁOTORYJA
• Pogotowie Energetyczne 991 • 

Cieplne 733 * Pomoc drogowa 560 • Inf. 
PKP 655 • Inf. PKS 889* Inf. turystyczna 
.746 * Taxi 613 * Lecznica dla zwierząt 
279

8.00 Wiadomości poranne
8.10 Dzień dobry
9.10 Domowe przedszkole
9.35 Przyjemne z pożytecznym 

10.00 Elita (4)-serial USA
10.50 Sto lat - mag. ubezpieczeń społ.
11.55 Aktualności Telegazety 
12.00 -16.00 Telewizja edukacyjna 
12.00 Agroszkoła - siewy jesienne
12.30 Terra X: Śladami Sindbada - 

serial dok. niemiec.
13.20 Ekspedycja na dno morza - film 

dok. niem.
13.50 Opowieści księżniczki Lilavati 
14.05 Mieszkamy w Polsce - Tatry
15.00 Pus - np. gamma-kamera, czyli 

360 stopni dookoła serca
15.20 Przez lądy i morza
16.00 Program dnia
16.05 Wiadomości popołudniowe
16.15 Dla młodych widzów: Kwant
17.15 Tcleexpress
17.30 Telemuzak - wyd. specjalne , 

' 18.10 Spin-magazyn
18.30 Podróże do Polski - reportaż
18.50 Magazyn katolicki
19.15 Dobranoc: Leśni przyjaciele
19.30 Wiadomości
20.05 Elita-serial USA
20.55 ABC ekonomii
21.00 Goście A. Zarębskiego
21.20 Pegaz
22.00 Rozmowy i czyny (1) - film dok.
22.50 Wiadomości wieczorne
23.10 Wiersze na dzień powszedni

LUBIN
• Pogotowie Energetyczne 991 • 

Cieplne 44-41-62 i 44-32-62 po godz. 15 
• Ratownictwa Górniczego 44-12-53 • 
Pomoc drogowa 44-42-04 • Inf. PKP 
44-18-85 • Inf. PKS 44-11-00* Inf. WPK 
44-64-11 • Inf. turystyczna 44-38-10 * 
Młodzieżowy Telefon Zaufania 44-11- 
11 * Lecznica dla zwierząt (Pogotowie 
Weterynaryjne) 44-16-24 • .

GŁOGÓW
• Pogotowie Energetyczne 291 • 

Cieplne 33-48-69 • Pomoc drogowa 
33-34-50 * Informacja PKP 916,33-34- 
77 • Inf. PKS 33-31-11 * Inf. WPK 
33-42-99 • Inf, usługowa 33-33-95 * 
Lecznica dlą zwierząt (Pogotowie We­
terynaryjne) 33-31-05 *

Czwartek
5 września 1991r.

7.30 -11.00 TV Śniadaniowa
7.30 Dziennik Dwójki
7.40 Magazyn TV Śniadaniowej

8.10 Heatholfi ff - serial anim.
8.40 Magazyn TV Śniadaniowej
9.00 W labiryncie - serial TP

10.00 CNN
10.10 TVS - wiadomości po franc.
10.15 Wiadomości po niemiecku
16.45 Powitanie
17.00 Dziennik Dwójki
17.10 Express gospodarczy
17.35 Cudowne lata - serial USA
18.00 Fakty
18.30 Clark Gable - wspomnienia o 

królu - film dok. USA
19.35 Program artystyczny
20.00 Studio sport
21.00 Dziennik Dwójki
21.15 Sport
2,1.25 Studio Teatralne Dwójki - J.

Bocheński: Tabu
23.15 Dziennik Dwójki
23.20 Magazyn Brodway

Kupię Golden Amerykany, 
kawior czarny astrachański, Racom 
Legnica Rynek 27, tel. 277-80, po 
11.00.

Nadal ciepło. Temperatura w 
riocy i rano do 11°C, natomiast w 
dzień do 23°C. Wiatr slaby,, 
umiarkowany. Ciśnienie stale, z 
niewielką tendencją wzrostową.

USD 
DM L_

TĘI-EFONY: • Pogotowie Ra­
tunkowe 999 • Straż Pożarna 998 • Po­
gotowie Policyjne 997 • Pogotowie 
Wodno-Kan. 993 •’Pogotowie Gazowe 
992.

JAWOR
* Pogotowie Energetyczne 26-32 • 

Cieplne 993 • Inf. PKP 910 • Inf. PKS 
28-54 • Inf. turystyczna 40-84 * Biuro, 
paszportowe 280-56 * Taxi 919 * 
Lecznica dla zwierząt 24-59 •

Doroty, Justyna, Wawrzyńca

POGODA

Wsch. Ks. 0.33' 
Zach. Ks. 16.41

IMIENINY

TV 
SAT

SCREENSFORT

8.00 Eurobics. Ciała w ruchu, 8.30 
Bowling, 9.00 Motor Sport, 9.30 
Golf, Turniej USA PGA, 10.30 
Eurobics, 11.00 Surfing, 11.20 Jet 
Ski, 11.45.TeIe - Schuss '92, 12.00 
Baseball, ekstra klasa, Piltsburgh - 
San Diego, 14.00 Zawody moto­
cyklowe, Diesel Jeans Mistrzostwa 
Świata, 15.00 Piłka ręczna, 17.00 
Bowling, 17.30 Zawody samocho­
dów turystycznych, Mistrzostwa 
Wielkiej Brytanii, 18.00 Delco Chal­
lenge Stock Car Racing, 18.45 Tele - 
Schuss 92,19.00 Argentyńska piłka 
nożna, 20.00 Sporty motorowe w 
Niemczech, 21.00 Rajd Nascar, Pu­
char Winston, 22.00 Hiszpański fut­
bol, 23.30 Hokej na lodzie, Puchar 
Kanady, Kanada - USA, 1.30 Rajd 
Enduro, Mistrzostwa Świata, 2.00 
Zakończenie programu

RTL PLUS

6.00 RTL - Fruh - Magzin - mag. 
infor., 9.15 Tammy - serial famil., 
USA, 9.40 Die Mant Brothers: Go 
west! - komedia USA, 11.00 Show - 
Ladcn - muzyka, rozywka, tcle- 
shopping, 11.30 Die wildc Rosę - 
serial meksykański, 12.15 Ihr Auf- 
tritt Al Mundy - serial krym. USA, 
13.00 RTL Aktucll - wiadomości, 
13.05 Santa Barbara - serial famil. 
USA, 13.55 Die Springficld Story - 
serial famil. USA, 14.40 Der Clan der 
Wolfe - serial meksyk., 15.30 Chips - 
serial krym. USA, 16.20 Riskant! - 
telegra, 16.50 US Opcn '91, ćwierć­
finały - transmisja na żywo, 18.45 
RTL Aktucll, 20.15 Puma Mann - wl. 
film, sensaę., 21.55 RTL Aktucll - 
wiadomości i pogoda, 22.05 Der 
Greifer - franc. film sensać., 23.05 
Kricg in Chinatown - scnsac. film 
USA

THE CHILDREN'S CHANNEL

7.00 Historyjki bez słów, 7.30 Filmy 
rysunkowe, 8.15 Around the World 
with Willy Fog, C.O.P.S., 9.15 Cap- 
tain N - The Gamę Master, 9.45 Jack 
in the Box - program dla przed­
szkolaków, 10.00 Morph, Noddy, Pe­
ter in the Land of Dandelions, The 
Potato Head Kids, The Shoe Pcople, 
11.00 Story Boók World, Picture Pa- 
ges, Happy the Spidcr, Bouli, 11.45 
Historyjki bez słów, 12.15 Filmy 
rysunkowe, 13.00 Lunch Box, 14.30 
Jack in the Box - gry i zabawy dla 
przedszkolaków, 16.30 Around' the. 
World with z Willy Fog, C.O.P.S., 
17.25 Captain N -The Gamę Master, 
18.00 Zakończenie programu

I RTL PLUS I 
i Ij L'ALPAGUER. "Chwytacz"I 
I (Jean - Paul Bclmondo) jest czto-. 
“ wiekiem znanym w przestępczym ■ 
I świccie i boją się go nawet naj-1 
| więksi bossowie. Za pomocą nic-1 
■ codziennych metod stara się■ 
! wyśledzić "Sokola" (Bruno Cre-* 

I mer), który dokonał serii bru-1 
| talnych rabunków. Miody czlo-1 
|wick, wspólnik i świadek prze-« 
-stępstw "Sokola”, pomaga mu!
• dotrzeć do celu.



Górnik Złotoryja Miedź - Stal Mielec
Legia Warszawa 3:2 (2:1)

0:4 (0:2)
Bramki: Sobczakw 40 minucie, 

Czykier z karnego w 41, Kowalczyk 
w 47 i Salomon w 85.

Tym razem niespodzianki nic 
było. Legia była przez cały mecz 
drużyną lepszą i przerwała pucha­
rową przygodę Górnika.

Bramki: Dyłuś w 6, 27 i 72 mi­
nucie dla Miedzi, Barnak w 5 mi­
nucie i Fedoruk w 76 dla Stali.

Emocjonujący dó końca mecz, 
w którym piłkarze Miedzi wzięli 
udany rewanż za mecze barażowe z 
końca ubiegłego sezonu.

TOTO-LOTEK
' Zestaw (3) par na 7-8 września:

Na kupony czekamy do piątku włącznie

2 
2

Kraków - Zagłębie Lubin 
Legnica - Pogoń Szczecin

2
2
2
2
2
2
2
2
2
2
2

■ 
■

■ 
■

• 1. Hutnik
□ 2. Miedź"
■ 3. Chrobry Głogów » Chemik Police
■ '4. Górnik Polkowice - Piast Iłowa
a 5. Kuźnia Jawor - Lechia Zielona Góra
■ 6. Polonia Świdnica - Konfcks Legnica
■ 7. Miedź II-ChrobryII

8.Rawia Rawicz - Chojnowianka
■ 9. Zagłębie II Lubin -. Górnik Złotoryja
■ 10. Sparta Grębocice - Płomień Radwanice
J 11. Kuźnią II Jawor - Cement Raciborowice
■ 12. Mieszko Ruszowice - Prochowiczanka
■ 13. Park Targoszyn - Rodło Granowice
■ 14. Odra Ścinawa - Spółdzielca Gaworzyce 
a 15. Orkan Sżczedrzykowice - Cicha Woda ,

Obszerne relacje wraz z ser­
wisem fotograficznym w jutrzejszym 
numerze.

Dó klasyfikacji po pierwszej 
rundzie dopisujemy jeszcze: Zdzi­
sława Skrzypka ze Złotoryi -9 pkl 
i Romana Zająca - 8 pkt;

Druga runda przyniosła nieco 
mniej kuponów, ale wygląda na to, że 

Kształtuje się stała grupa fanów pil- 
"karstwa grającą w totka. W 2 rundzie 
najwięcej oczek uzyskali: :

Roman Zając (Legnica) -11 pkt.
Jacek Marek (Lubin) i Zbigniew 

f Warchoł (Legnica),-10 pkt.
Jan Dziadulcwicz (Legnica)-9 pkt.

Po dwóch . turach czołówka 
wygląda następująco: ‘

1. Roman Zając -19 pkt.
2. Jacek Marek -18 pkt.
3» Dariusz Dziadulcwicz -18 pkt.

Oto wyniki 2 zestawu z ubiegłe­
go tygodnia:

1. x ,
2. 1
3. 2
4. 1
5. mecz przełożony, 

wylosowanox
6. 1
7. x

x 8. x
9. 1

10. 1
11. 1
12. 1
13. 2
14. 1
15. 1

Szczypiomiści Miedzi 
wychodzą na parkiet

MKS"Miedź"-KŚ'Sokół Gorzów Wklp."7.09.1991 (sobota) godz. 17.00 
MKS Miedź - KS Hutnik" Kraków 18.09.1991 (środa) godz. 17.00 
MKS Miedź -TS Fablok"Chrzanów5.10.1991 (sobota)godz. 17.00 
MKS "Miedź" - SKS "Warszawianka" Wa-wa 20.10.1991 (niedziela) godz.

MKS "Miedź"-WKS "Grunwald" Poznań 2.11.1991 (sobota! godz. 1700 
MKS’Miedź"-FKS”Slal"Mielec6.11.1991 (środa)godz. 17.00 
MKS Miedź -ZKS"Wisła"Płock23.11.1991 (sobola)godz. 1700 
Mecze rozgrywane będąwllali Sportowej OSiR w Legnicy, ul. Żołnierska.

Gazeta Legnicka. Dziennik. Adres redakcji: Legnica, 59-220 ul Dzicr 
żyńskiego 4 lei. 282-38, tclćx 0787282
Redaktor naczelny: Witold Podcdworny. ; Skład komputerowy- 
Ośrodek Informatyczny WUS. Druk: Spółdzielnia "Poligraf
Ceny ogłoszeń: drobne - 2 tys. zł za słowo, ramkowc - 5 tyś. zł za cm2
Za treść ogłoszeń redakcja nic ponosi odpowiedzialności Wydawca- 
Wydawnictwo Alfa sp. z o.o. Id. 390001678. Konto: Bank Zachodni 
Oddział Legnica ńr 383800-11080-136, '
Prenumeratę można zamawiać w Oddziale Wojewódzkim "Ruch" 
w Legnicy (ul. 8 Lutego 30, tel.270-41 w.201) oraz w Oddziałach "Ruch" 
w Lubinie (ul. Słowiańska 4, tcl. 44-14-03) i Głogowie ul.Budowlanych 
33 teł. 33-34-58). ' ’

(Grała A - klasa)
grupa I

Polonia Krzeczyn - pauza 
Iskra Droglowia - Trzcbnice5:1 
Studzianki - Zryw Kotla 1:1 
Nowa Wieś Lubińska - LKS Serby 
7:2
Orzeł Czerna - Górnik II Polkowice 
1:4
Kożlice - Sokół Jerzmanowa 7 : 1

grupa II
Unia Mściwojów - Victoria Rze- 
szotary 1:1
Czarni Golanka - Zjednoczeni 
Snowidza3:3
Bicniowiczanka - Zryw Klębanowicc 
4:1
Konfcks II Legnica - Górnik 
Myślinów 3:4
Rycerz Legnickie Pole - Unia 
Miloradziće 6:2
Rataj Paszowice - Nysa Wiadrów 
1:3

grupa III
Plon Złotoryja - Kolejarz Miłkowice 
5:2 '
Radzicchowianka - Płomień Michów 
2:1
Victpria Twardocice - Odlewnik 
Gromadka 2:2
Olimpia Olszanica - Skora Jadwisin 
2:3 , ' , '

W ciągu ostatnich kilku dni 
utworżylu się w Legnicy nowa for­
macja o wdzięcznej nazwie EPIGO­
NI MINIMAI.ISTYCZNYCII 
DYSONANSÓW PRZEKĄTNEJ 
ŻÓŁTEJ DESKI NIEŚ TROJĄ­
CYCH OD JAZZU ROLKUJĄ­
CEGO. Wszelkie szczegóły okryte śą 
jeszcze tajemnicą.

Wydawnictwo Książka i Wiedza 
wznowiło wydany już u nas wcześniej 
"Szklany Klosz" Sylvii Plath. Jest to 
jedyna powieść toj pisarki, wyrazi- 
ciclki nastrojów społecznego i du­
chowego wyobcowaniu młodzieży 
amerykańskiej. Pozycja ta ukazała 
się w serii "Koliber".

Trwają prace nad kolejnym 
numerem EUROPY TRZY. Praw­
dopodobnie ukażę się on na prze­
łomie września i października, a 
zawierał będzie m.in. kolejny odci­
nek legendarnego już wywiadu z 
punkiem Adamem. Poprzedni dzie­
siąty numer można jeszcze nabyć w 
sklepie AVA.

Na światowym rynku muzy­
cznym pojawiło się ostatnio dosyć 
sporo nowych tytułów na kasetach 
wideo. Otoniektórcznich: Gary Mo- 
orc And The Midnight Blues Band - 
"AnEvcning Withlhe Blues", Janc’s 
Addiction -”Soul Kiss", Acrosmith - 
“The Making Of Pump", Ride - 
'“foday Forever The Vidco”, "lTtc 
Farm - “Groovy 'l imes", Skid Row - 
"Oh Sny Ckm You Scrctini”, Rush - 
"Chroniclcs - 'Ilic Vidco Colleetion", 
Genesis - "A Ilistory 1-967-91",- 
Wcndy O'Williams - "Bump And 
Grind”, 'ITic Pogucs - "Completly 
Pogucd", Mcgadcth - "Rusted 
Picces".

Hallo, słucham? 
AVA!

Rewelacją ostatnich tygodni jest 
seria płyt CD z muzyką polską: 
SKALDOWIE "Od wschodu do za­
chodu słońca"
BREAKOUT "Na drugim brzegu 
tęczy”
KLAN "Mrowisko" 
ZIYO "Ziyo"
VOO VOO "Zespół gitar elektry­
cznych"
ODDZIAŁ ZAMKNIĘTY "Od­
dział zamknięty"

Nareszcie nasz rynek muzyczny 
zaczyna normalnieć. Miejmy nadzie­
ję, że już niedługo będzie można 
kupić płyty CD zespołów z naszego 
regionu.

[ ZH-P ZAKMAT 1

oferuje do sprzedaży hurtowej i detalicznej:

- blachy, rury czarne i ocynkowane,
- osprzęt i przewody elektryczne1,

- elektrody,
- armaturę sanitarną,

— wykładzinę PCV, 
-płytki łazienkowe.

Informacje: ZH-P ZAKMAT Polkowice 
teł. 451541, 472390 fax. 472100, tlx. 0787327, 0787462

ZAPRASZAMY

( ZAPRASZAMY

MDK "DOM HARCERZA"
W LEGNICY

5.09.91
-godz. 16.00 - Konkurs krasomów­

czy pn. "Moje wakacje"
7.09.91

-godz. 10.00 - Wycieczka rowerowa
"Nad Kaczawę"

11.09.91
-godz. 16.00-Konkurslgarzy"Jakto

na wakacjach było"
12.09.91

-godz. 16.00-Otwarty turniej warca­
bowy

14.09.91
- godz. 16.00-19.00 - Dyskoteka

18.09.91'
-godz. 16.00-Turniejpar"MójchIo- 

pak - moja dziewczyna"

Legnicka Liga Szaradzistów
Poziomo:
1.rywal
8. chwast z rzepem -wr ' -

9. pierwowzór oboju Krzyżówka nr 101
10. statek żaglowy ' . .
13. miasto włoskie (^ pkt)
16.zięlć. , ’ ' . -..-S-*-
17. do jazdy po lodzie'
18. wiatr egzotyczny
19. nic chcialą Niemca
20. król okrągłego stołu
21. szata
24. wcięcie w stoku górskim
27. bosy zakonnik
28. skóra na rękawiczki
29. półprzezroczysta tkanina

.Pionowo:
2. narząd wzroku
3. piąte zbędne u wozu
4. taniec kubański
5. czasowe użytkowanie lokalu
6. sztucznie wyhodowane, zboże
7. leczy gruźlicę płuc
11. rusałka
12. służba wojskowa
1.3. przerwa w podróży
14. amortyzator

•15. miasto mongolskie
22. zieleń na łące
23. ąnlal
25. malwa ■
26. stanowisko pracy ■,z

"ZBIGNIEW'
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